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Ju t ro  i pojut rze  Zie lone  Światki .  

J u t ro  i pojut rze  K u r j e r  nie wejdzie .

Mianowany zos t a ł  p rzez  Kommiss j ą  R z ą d o ­
wą S. W .  D. i O. Publ:  C z ł o n k i e m  Rady  szczeg: 
I n s ty tu tu  oftalmi:  w Warszawie} -P. F r an :  O le­
ch ow sk i  Kon t ro l le r  kassy g łów ne j  Mazowieckiej .  
■— W ła d z a  Pol icyjna og ło s i ł a :  , ,  Ponieważ
w p rzysz ły  Poni edz i a łek  iako w 2gie  święto 
Z ie lo n v ch  św ią t ,  mie szkańcy  War szawy  zw y­
k l e  udaią się na f i i e la n y ,  p rzeto zawiadamia 
nin i ejszem,  iż w t ym dniu nas t ępuiący po rzą ­
dek  zachowanym być wini en :  Wszyscy  udaią-  
cy się powozami na Bie l any,  iechać maią  u l i ­
cami  B ie l i ń s k ą ,  Na l ewkami ,  Muranowem,  Po­
k o rn ą ,  oko ło  koszar  Sape r sk i ch  do roga t ek  
Mary rnon bk i ch .  N ie  wolno n ikomu  iadąc na 
Bie l any lub na powrót ,  wymiiać i wyp rzedzać ,  
t ak  wmieści e  iak i za r oga tkami ,  owszem k a ż ­
dy powóz i eden  za d r ug i m  pos t ępować winien.  
Jadący  na Bielany,  udawać sig bę d ą  d rogą  za 
ro ga tk am i  na prawo po nad W is ł ą ,  aż na miej-  
*ce; zaś wracaiący z Bielan,  d rogą  gó rn ą  obok 
Mar ymon tu ,  t r zyma iąc  się zawsze prostej  l inji  
p rawe j  s t r ony.  Wyieżdźa i ący  na ulicę,  na k t ó -  
re j  s zer eg  poiazdów iuż. iest  uporządkowany ,  
powinn i  się z at r zymać ,  dopóki  miejsce przez  
Pol i cję  wskazanem nie zostanie.  P rzek racza i ący  
powyższy po rządek ,  do odpowiedzialności  poc ią ­
gnię ty m brdzio;  czego dopi l nowanie,  tak Policja 
wykonawcza iak i wojskowa ma sobie za leconem.41 
■— Wczora j  w o b e c  Kommissj i  umorzenia  d ł u ­
gu k ra jowego i Delegowanego z Kommis s j i  Rzą:  
Przycb:  i Ska rbu ,  tudzież z domów handlowych 
S. A. F ra e n h c l  i J ózef  E p s tn j n , publ i czne tn  lo­
sowaniu Ser j i  obl igacj i  cząs tkowych,  z pożyczki  
150 mi l jonowej ,  nas t ępuiące  N u m e ra  Ser j i ,  z 
k tó ry ch  Obl igacje  cząsfc: do losowania szczegó- 
ł owego  d. 19 Czcr :  (1 L ipca )  na leżeć maią,  
" y c i ą g n i ę t e  zo s t a ły :  45,  48,  105* 117,  125, 
178,  203,  218,  371,  387,  465,  508,  5 1 2 , 5 4 3 ,  
624 ,  627,  665,  699 ,  817,  847,  856,  870,  897,

899,  913,  946,  1033,  1073,  1096,  1 130,  1 134 
1148,  1235,  1243,  1283,  1286,  139 i ,  1400*
1434,  1482,  1492,  1569, 1596,  1673 1692 ’
1814,  1847,  1882,  1934,  1936,  1956,  1968*
2116 ,  2264,  2423,  2130,  2434 ,  2571,  2600*
2673 ,  2702,  2705,  27.68, 2771,  2813,  2 S 5 l ’
2867,  2942,  2947,  2 9 9 9 . — D z i e ł k o ;  W i a d o ­
mość h is toryczna  o c u d o w n y m  m e d a lu  z do da ­
n iem Nowenny i ryc iny,  wyszło z d ru k u ,  ia- 
ko teź  Medal ,  są do nabycia  w D ru k a r n i  R z ą ­
dowej  przy ulicy Dauie lewiczowski ej  N r  617 
i w magazynach Zyg:  Minchc jmcra  p rzy  ul icy 
Bielan,  i Senatot j  cena dz i e łka  z meda l em zł .  2. 
• Dzień  26 maia r. b.  zasmuci ł  zgonem r o d z i ­
nę i p r zy j ac ió ł  ś. p. Mar j anny  z Za lewski ch  C y-  
prysins/erej.  Dzieci i W nukowie  utraci l i  w niej  
na j l epszą  tnatkg umie i ącą  p rzywiązan i e  i do.  
broć,  powagę  rodz i c ie l ską  i zdrową r adę  naj-  
szczęśliwiej  po łączyć .  S t r ac i ł a  w niej  p r zy i a źń  
s t a ł ego  sp r zymierzeńca ,  bo otwartość,  s z l ache­
tność zasad, del ikatność,  r z adka  moc roz sądku  
obok pobłażania  nierozdzie lnern od ludzkości  
s łabościom,  nie t y lko  ią c zyn i ł y  s t a ł ą  w po­
wziętej  p r z y j a ź n i , lecz co większa uszczęśli­
wiały  da r em u t r zyman ia  serc ,  k tór e  zb l i ży ły  
ku  sobie.  Łagodność  iej cha r ak t e ru  i wydatna  
moc duszy,  obowiązywała  do poszanowania,  o- 
twar tości  wzaiemnej  i naśladowania,  a serce czu ­
ł e  na cierpieni a bl iźniego,  w kolei  upłynnione­
go życia n ios ło  ulgę,  o s łodę  wsparcia w n i e ­
szczęściu,  iako kochaiącc wszy s tko co by ł o  szla- 
che tnem,  p i ęknem i wzn ios ł em,  s t awa ło się i- 
sk r ą  rozniecaiącą towarzyskie  cnoty.  J ej więc 
pamięć  ozdabia wdzięczność r ze t elna ,  k tó r ą  z j e ­
dn a ł a  sobie będąc  na j l epszą  ma tka ,  do k tó r e j  
pozyskani a umi a ł a  znaleść sposobność  bodz i e ,  
laiąc t r ud y  zawodu,  wcześniej  zesz łych  m a ł ­
żonka  . syna.  Os ta tni e  chwi le  gasnącego  iej 
życ i a  t r a p i ł y  c i e r p i e n i a  f iayczne i mora l -
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ne lec* ut ra ta  zdrowia i osób dla mej  d r o ­
g i ch ,  n ieod ig ły  p rzymiotów lakierni  p r z e d ­
t em  jaśniała .  Dusza i ej p rze l ana  w dzieci ,  wnu- 
ków i tyl e  ią zaj .muiącą ludzkość;  w si lnej  my-  
śli t ak b y ł a  widoczną,  źe zdaie  sig nugdzy  na ­
mi  u t r zymywać  obecnie;  bo k tóż ią pa tr ząc na 
p r ze dm io ty  w k tó r ych  iaśnicie,  zapomnieć  zdo­
ł a ,  kto rozstać sig z wyobrażeni em,  do k t ó r e ­
go cnota prowadzi .  Obraz  życia  Mar j anny  Cy- 
p ry s iń sk ie j  nowy m iest p r z y k ł a d e m ,  tak każdy  
cz łowiek  w zak re s i e  d z i a ł a l i  swoich,  n. tmo s k ą ­
pych  darów  losu, może nagiąć  okol iczności  go 
otaczaiące pod k i e r u n ek  najs zlachetniej szego po ­
święceni a sig dla tych,  k tó r z y  zal ezą  od me-  
go; i w tern wy lan iu  sig dla d rug i ch ,  bgdącem 
j e d y n y m  mocy ducha dowo dem ;  p rzeds tawia  
n a m  do uwie lb i enia  i naś l adowania wzór m e ł a -  
ł a t w y .  D.  —  Pozostała C ó rk a  po ś. p. M a ­
r i a nn i e  z J ab ł ońs k i c h  G arlickie j b.  Podczaszy ny 
P rz em y sk i e j ,  zmar ł e j  onegdaj  w 64 roku  życia,
zaprasza  k r e w n y ch  i p r zy i ac ió ł  na expo r t ac j ą  
c i a ł a  z Kościoł a O O. Re fo rma tów,  na smgtar z  
powązkowsk i  dziś o godzi:  5 po po łudn iu .  — 
S tro skana  Żona  wraz z C ó r k ą  po ś. p. Jani e  
is tr zy iew iczu  kupcu  i obywate lu  t ut ej szym,  *  
w iek u  44  życia,  z m a r ł y m  on eg d a j ,  zaprasza 
k r e w n y c h  i p r zy i ac ió ł  na e sp o r t a c j ą  c i a ł a  i u -  

t r o  ogodz i :  5 po po łu :  z pod Nr u  411 na K r a ­
kow:  p r zedm:  na smgtarz  Powązkowsk i  odbyć  
Sig maiącą .  —  S k ł a d  g łówn y  wód mine ra lnych  
B uskich , znajdui e sig w Kan to rze  loter j i  przy  
u l icy Żabie j  N r  949  w domu K r o p i w m c k i e g o ,
na  pr zeciw nowej b r a m y  og rodu Sask iego ;  do 
t ego  sk ł a d u  nadszed ł  Iwszy t r an s po r t  tychże  
wód,  gdzie  t akowych  w but e lkach  s zk l annych  
ka żd e go  czasu nabyć  m o ż n a . —  W i r tu o z  J r -  
t6 l  (Ar to) ,  opuszczaiąc War s zaw ę ,  pos t anowi ł  
oświadczyć O rk i e s t r z e  W ie l k i e g o  Te a t ru  p e łn e  
wdzięczności  podz igkowan ie  za dok ł adność  i u- 
s i l ne  s t arania  z iaki emi  mu zyka  iego k o n c e r ­
tów i towarzyszen ie  solow wykonywane  b y ł y .  
P oc zy t a ł  to za m iły  dla s i ebie  obowiązek ,  za- 
«hi»Wuiąc na zawsze pamięć  o ta lenoie  i chętne j

pomocy naszych Artys tów.  —  N a k ła d e m  Ksig- 
garni  G.  Sennewa lda  wyszło w tych  dniach d z i e ł ­
ko pod t. P o l s k i e  J e d w a b n i c t w o  c z y l i  n a  d o ­
ś w i a d c z e n i a c h  o p a r t e  s p o s o b y  h o d o w a n i a  d r z e w  
m o r w o w y c h  i  i e d w a b n i k ó w  w k ra iu  Króles twa 
Polak:,  d la  uży tku  mieszkańców miejskich  i l u ­
du wiejskiego z 12tu f i gurami  przez j ó - e t a  » 
G o ł ą b k ó w  J e z i e r s k i e g o .  Cena  rxe inp l :  z ł .  5 . —  
N r  15 pisma peryody cznego Ś w i a t  D r a m a t y ­
c z n y ,  wyszedł  z d r u k u ,  zawiera :  Listy s t a r e ­
go ama tora  t ea t ru .  Tegoczcsne  teat ry R zy mu  
l ist  2gi  i ostatni .  Rozmai tości .  T ea t r y  am s t e r ­
dam sk i e .  Śp i ewaczka  o pe r y  w Munich.  Gazeta  
tea t ra lna .  Do Nr u  tego do łączony iest  po r t r e t  
Leon tyn y  H a ! p e r t  a r t ys tk i  dram: ,  wykonany  
p rzez  Seweryna  O  L e s z c z y ń s k i e g o .  Ponieważ 
N u m e r  len sk ł ad a  sig t y lko  z kolumn 12, p rze-  
to  nas t ępny 20 w sobie i t reścić będzie .  —  
W e d ł u g  T a x y  na b.  mies i ąc  Czerwiec ,  ma sig 
p łac i ć  w W a r s z a w i e  funt  mięsa wołowego gr .  
12 krowiego lub zb uk a tó w  gr .  11, za p i e c . e u  
polędwicy z ł .  4, wieprzowiny ze skó rą  gr .  12, 
schabu g r .  10, c ie lęciny gr .  1 0 . — W czo ra j  
w T ea t r z e  Rozmai tości  p r zyw o ła n i :  po An/z- 
s l a n c j i  JPanna  D o b r z a ń s k a  i JP.  J a s i ń s k i ;  a 
po T i i l b y m  tenże ,  i JPanna D a s z k i e w i c z ' .  —  

W  kan to r z e  Lot er j i  przy ulicy Ta rgowe j  w d o ­
mu Janasza,  wygrano  w wczorajszcm c i ągn ien iu  
lot: licz: E x l r a k t  zwyczajuy na Nr  90.  z ł .  5600,  
i E x t r a k t  de t er :  na N r  90,  z ł .  1090,  prócz 
wielu mniejs zych wygranych .  W  tym kan to r ze  
prolong.mcj i  przyigcia  s t awek na l o t er j ą  liczb: 
Losów k u p n y c h  do 5 kl .  w różnych częściach 
inożna nabyć każdego  czasu.  M . H  a r l a n t z .  
Kurs  wczorajszy : Duka ły  hol: z ł .  od 19 gr .  20 
do 19 gr .  22.  Assy: Ross:  z ł .  185 gr .  5. L i ­
sty zastaw: z ł .  od 92 do 92 gr .  6 i 2 /3 ;  k u ­
pon z ł .  1 gr .  23 i 1 /3 . Obi :  ud z: z ł .  402.

s in g lja .  —  Na posi edzeniu  izby wyższej  d. 
21 z. m.  wy łączn i e  zajmowano sig wn iosk i em 
o skut eczne  za r adzeni e  pomnaża j ącemu  sig u- 
bóstwu w J r la n .iji .  W n io s e k  ten może bgd<ie 
ca łkowic ie  p r zy ig ty .  Te go ż  dnia  w izbie niż-



S7.ej większością głosów 96 p rzeciw 23 p rzy-  
ięlo wniosek Pana H 'i l m o t  o bezzwłoczne  o- 
swobot]zenie n iewolników w zachodui ch  Jnd j ach .  
S ą d / ą  i ednak ,  źe len wniosek n im prze jdz ie  
p rze*  izbę wyższą,  znacznych  dozna t rudności .  
—  Mieszkańcy  części miasta W 'r s fm in t łe r  21 
*. m.  odbyl i  nar adę  pod pr zewodn ic twem Pana 
f / r / h e r y n g to n ,  czyby  nie by ło  ko rzys tnem p o ­
dać do Królowej  p rośbę  o od łożen i e  koronacj i . - -— 
Sta t ek  parowy S y r iu s  wróc i ł  znowu z A m e r y ­
ki  do Angl j i ,  powrót  o d b y ł  w p r zec i ągu  18 
dni;  do Nowego J o r k u  zawiną ł  r azem z 2gi i n 
angi e l sk im s t a tk i em p a r o - y m .  P rzybyci e  t ych 
2ch pierwszych ang i e l sk i ch  s tatków parowych 
do Nowego Jo r ku  ś c i ągnę ło  mnóstwo Judzi ,  ze 
wszech s t ron p rzywi t ano ie radośnie .  'O t r zy ­
mano  świeże wiadomości  z wyższej Kanady.  H e r ­
sztów L u n t  i M a te w s  is totnie  s t racono;  wieść 
Jakoby cia ł a  zos t ały  wydane ich p r z y j a c io ło m  
b y ł a  zmyś loną .  I n n y m  hersztom w wyższej  Ka- 
nad/ . i f ,  s kazanym na śmier ć ,  prócz . iednego,  
nazwi sk iem T heller ,  zostawiono c/as  do p o ­
dani a  o u ła skawieni e .  Sąd  woienny,  iak m ó ­
wią,  wkrót ce  w Kanadz ie  będzie  znies iony.  “  
W  L ew is to n ic  w prowincj i  X ouego  J o r k u  are-  
sztowano n i e i ak iego  D e u s o n ,  za to,  ze m i a ł  
u dz i a ł  p rzy  spal eniu  Statku Karol i ny;  nie m o ­
żna sobie wy t łumaczyć  tego pos t ępku r ządu  
amer yka n : ,  ponieważ zażalenia  wzg lędem spa­
lenia s t atku zostały przeds tawione rządowi Ka ­
nady ,  o za tem od tegoż, r z ądu  z,-,dosyć uczy­
ni en i e  może zależyć,  ale nje  od osób p r y ­
watnych.

F r a n c j a . —  Od A dm i r a ł a  G a llo is  (Gal l oa) ,  
zaspokai aiącc  dosz ły  wiadomości .  Zd rowie  l e ­
go zu pe ł n i e  ies t  p r z y w ró c o n e  i iuż, z an i echa ł  
zamiaru  opuszczeni a s ł uż by  czynnej .  E s k a d ra  
Zostaiaca pod iego rozkazami  zawinę ła  do /4 ten .  
  2  powodu śmierc i  Xięcia TaU  e j  r a n d a , J e n e ­
r a ł  S e b a s t ja n i  b ędzi e  zmuszony zostać w P a -
r yCu __ E s k a d r a  f r ancuska  w porcie  k V e r a k r n z
w M e x y k u ,  * powodu oieuiszczćnia się t am ecz ne ­
go r ządu  co do żądań  prz-  d st awionych prze* Po-

s ł a  f r ancuzki ego 15 kwiet :  m ia ł a  rozpocząć  o.  
blęż.cnie p o r t u . —  P. T h iers  wraz z m a ł ż o n k ą  
21 z. m. wieczorem p rz y jmowany  b y ł  u Króla .  
—  22 z. m . o dby ło  się uroczys te  odprowadzę ,  
n ie  zw łok  Xięcia T a l l e j r a n d a .  Już nad r a n e m  
zeb ra l i  się w pał acu z m a r ł e g o  liczni iego p r z y ­
jaciele,  deputac je  izby Parów i i zby Ueputo: ,  
iako tez innych wysokich urzędów.  Salon,  w k t ó ­
r y m  zwłok i  leża ły  na ka taf alku,  ieszcze raz zo­
s t a ł  dla publiczności  ukazany ;  później  z łożono 
c i a ło  w ozdobną t r u m n ę  z h e r b e m  Xipcia.  O 
l l e j  orszak wyruszy ł .  Na przodz ie  je cha ł  od ­
dz i a ł  huzarów i gwnrdj i  municyp : ,  do k tó r ego  
p r z y ł ą c z y ł  się oddzi a ł  z 7go p u ł k u  p iecho­
ty z muzyką .  Nast ępowa ł  ka rawan  c iągn io ­
ny przez 6 cza rnych  przepysznie ,  u s t ro jonych  
koni .  Na wozie leża ły insygn je  wszystkich 
o rde rów  Xcia.  4 końce  ca łunu  nieśli  Mar sza­
ł e k  S o u l t  (Su i t ) ,  Baron  P a sq u in r  (Pa sk j e ) ,  
Hrab i a  M o ld  i Xżę f i ro g l i , iako wielcy urzg- 
•dnicy o rde ru  legj i  honor: .  Za k a r awan em po­
s tępowal i  w ża ł o b i e :  Cz łonkowie  izby Parów,
izby depot : ,  ins ty tutu ,  dyp loma tycznego  c ia ł a ,  
tudzi eż  Mini s t r owie  sp raw wewnę:  i oświece­
nia.  Szereg  poiazdów zaczą ł  się 6ma  k ról ew-  
sk i emi ,  w k t órych  znajdowal i  się Adjutanci  Kr ó ­
la i Królewiczów,  dalej  ka re t a  zm ar ł e g o ,  po­
jazd X iężny D in o ,  a potem d łu g i  s ze r eg  i n ­
nych  poiazdów. W  kościele postawiono truuung 
na katąfadku,  a po odb y t e m ża łobneu i  nab ożeń ­
stwie spuszczono ią W sk l epi en i e ,  gdzie t ak  
d ł u g o  zostanie,  póki  nia p rzy  golnie się n ie ­
boszczykowi  g rób  w 1 'F alansa j. — W y r o k  w pro* 
cessie [Jakar ta  m ia ł  być  ogłoszony 24 lub 25 z.m.
  Dz ienn ik  sporów zawiera nast ępuiący a r t y k u ł
o spr awie a f r yk ań sk i e j :  J c h m i- t  Bej ,  iak m ó ­
wią  chce znara i  się u łożyć .  Czuie on,  że  we- 
w s c h o d n i e j  st ronic  p rowinc j i  t y lko  z nami  i 
p r zez  nas może czegoś dost ąpić .  Zwyci ężony  
J wygnany ,  poko rn i e  b ł a g a  o pokój .  Jeżel i  
mu go ud / i e l emy ,  p r zyna jmn ie j  n i k t  nie bę ­
dzie móg ł  powiedzieć,  żeśmy to uczyni l i  zn i e -  
dołężności .  Ze  zwyci ężonym uk ł a da  się dla ce l ów
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pol i tyczny cli, z roz t ropność! ,  ale n igdy  z nie- 
dołężności .  Pierwszeni  b y ł o by  py tan i em,  czy 
K o n s ta n t y n a  ma mu być  zwróconą.  P o d łu g  
naszego mn ieman ia  : Nie ,  i tys iąc  ra zy  nie! Ijy- 
na jmn ie j  dla tego że Kons t an tyna iest ł u p e m  
naszego zwycięstwa,  n ag ro d ą  za k r e w  naszych 
wa lecznych żo łn i e r zy .  T e  względy hono ru  woa­
le od k ł a d a m y .  Ale nie możemy  zwrócić Kon- 
s t an tyny,  ponieważ A c h m e t  Bej  p rzez to zu­
p e łn i e  wróc i ł by  do swoipgo pierwszego stanu,  
ponieważ m ó g ł b y  znowu zostać naszym n i e ­
p r zy j ac i e l em i mó g ł by  nas zmusić na nowo go 
obledz.  Dla tego należy za t r zymać  Konslari-  
s /a n ty n n ,  a odstąpić .4 ch m et  o w i  to wszystko,  
co sip rozciąga od miasta f i o n s l a n i y n y  do p r o ­
wincj i  T ilor i .  I  w tein po łożen iu  za po ł ą c z e ­
n i em się z poko len i ami  a rabsk iemi ,  może stać 
się po t ężnym,  ale nie n iebezp iecznym.  Powin ­
niśmy iedynio dążyć do lego zjednać  sobie 
w p ł yw  w znaczni ej szych mias t ach i r ówninach 
Af ryk i .  Prócz tego ieszcze inna iest  przyczy na, 
k tór a  k r ze  .4ch m e ta  Beia nie zup e łn i e  zniszczyć.  
N ie  zapomina jmy,  ze ieśli ostatni  r ep r e zen t an t  
w ładzy  t ur eckie j  upadnie ,  t edy  wszelkie  po­
s iadłości  w Afryce  przez  nas nie zaięte,  w pa ­
d l iby  w r ęce  A b d e l  B a d e r a ,  k t ó r y  to przewi-  
duie,  i dla tego nawet  w tej  chwili  nawiedza 
wojną  A  c h m e ta ,  n iewiadomo pod i ak im po- 
uorern. G dy by  mus i ę juda ło  d rug i ego  zniszczyć,  
s t an ą ł b y  A b d e l  Karier  tak po t ężnym,  iżby się 
odw aży ł  do walczenia z F rancuzami .  Otóż t e ­
mu  to z jednoczeniu s i ły ,  t rzeba wszelki em s t a ­
r a n i em  przeszkodzić .  — Z powodu,  i e  S ż ę  T a l - 
l e j  r a n d  n a l eża ł  do s t a roży tne j  możnej  rodziny,  
i b y ł  dygn i t a r z em kości elnym,  przeto ko lor  ża­
ł o b y  nie b y ł  c z a rn y ,  ale f ioletowy.  P rawie  
wszyscy Posłowie zagrani czni  znajdowal i  się 
na pogrzeb i e  t ego Xięcia,  zap i s a ł  ou dla swoichr 
domowników pens j e  do 50 ,000  fr.; k a m e r d y n e ­
rowi  12,000  fr. rocznej  pensj i ;  nad t r um ną  czy ­
tano dawne  godło  domu T a l h j r a n d a :  „ N i c  
iak B ó g . “  X iążę  mia ł  zostawić ma ją t ek  8 do 
10 mi ljonów f ranków.

'N iem cy . —  N.  G E S A B Z  Rossy j sk i  m iano -  
wa ł  22 z. m. Xcia W i l h e l m a  b r a t a  Króla  P r u ­
skiego,  Szefem 3go Ast rac l iańakiego p u ł k u  ki-  
ras jerów.  —  Z B e r l in a  wiele znakomi tych  o- 
sób iuź wy iechalo.

H is z p a n ]  a .—  Gward j a  naród:  w prowinc j i  
T o le d o  z pornys ' lnym sk u t k i e m  dzia ł a  p rzeciw 
Kar l i s tom,  tamże  rozproszonym.  — J e n e r a ł  N a r - 
ir a c z  zos t awi ł  w A lrn a d a n ie  oddz i a ł  r e z e r wy  
dla z as łon ieni a  kopalni  żywego  s r eb ra .  C a ł a  
r ezerwa  wynosi  t - ra z  10,540 piechoty,  840  
iazdy,  z ko rpusu  1200 gwidów i 1400 r e k r u ­
tó w .—  J e n e r a ł  F l in te r  pr zewióz ł  z A t m a d ^ m u  
do S e iv i l l i  2S mi l jonów realów żywego s r ebra ,  
a to dla zabezpi eczenia  p r zed  Karl i s tami ;  J e ­
n e r a ł  ten spodz i ewany  iest  w Madrycie .  __
Kor tezy  upoważni l i  rząd do dalszego toczenia 
processu z J l i e n d iz a b a te m , z powodu wyjawie­
nia ważnych dokumen tów s tanu.  — Młody  cz ło ­
wiek w S a n  Seba*/jan>e,  k t ó ry  nie dawno 
z a b r a ł  w niewolę Reg ido ra  W i l l  ab  uh y i 2 
żooi er zy  Kar l i s towski ch ,  świeżo odznaczy ł  się 
c zynem odważnym.  Prawie na najwyższym szczy ­
cie pasina gór ,  c i ągnących  się zS .  S e b a s t ja n u  
do po rtu G u e la r j i , leży zapad ł a  wioska Ig u eU  
d a , gdzie  Karliści  zwykl i  w nocy stawić p ik i e t ę  z 
i ednego  kapra l a  i 3ch żo łn i e r zy .  P r zeds i ęb ior ­
czy s / e r ż a n t  E lo r r i  ( t ak i e  iest nazwisko owe­
go młod ego  cz łowieka) ,  o pó łnocy  w towarzy ­
s twie 2eh i nnych  Izabel l i s tów u da ł  się na gó­
rę ,  p r ze d  świ t em na p a d ł  dom,  w k tó r ym byl i  
Karl iści ,  2ch po jma ł ,  3go za s t r ze l i ł  w chwil i* 
gdy  się chc ia ł  broni ć ,  że zaś kapra l  u c i e k ł  
o kn e m,  wróc i ł  więc w t ryumfi e  z 2ma ieucami.

T u r c j a .—  Zabu rzen i a  na g r eck i e j  wyspie  
H y d r a  zo st a ły  przy t ł u m i o n e . —  Rozesz ł a  się 
wieść, że flotta znowu w yp łyn i e  na merze ,  n i e ­
wiadomo w i a k ą  s t r o n ę . —  W S y r / i  wzniec i ło  
się nowe powstanie,  lecz Eg ipcj an ie  r yc h ł o  ie 
u ś m i e r z y l i . — W  ice-Kro!  E g i p t u  wkrót ce  iest  
spodz i ewany w A /ecca nd r j i ,  z podróży  w ni ż szym 
Egipc ie ;  widzi się zmuszonym zac i ągnąć po-- 
życzkę d la  uiszczenia s ię » rocznego hanacztr
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Suł tanowi ,  fConsulovtie zagrani ćzni  ? j w o  popi e­
r a j ą  ź ą d . n i a  T u r c j i . —  W E gipcie  zniesiono 
wszelkie  cło  wchodowe od zboża i i nnej  ż y ­
wności.  — Zaraza znowu g ras su i e  w .4 le x a n d r ji. 
—  Uważano ,  że zdrowie  v \  ice-Króla E g ip tu  
znacznie  się pol epszy ło  od czasu, gdy zniós ł  swój 
ha r em .  Górka  iego także  p i ękny  da ł a  p r z y k ł ad ;  
wprowadz i ła  ona ch rzcścjankę  Pannę  H o llid a j  
do swoiej rodz iny,  w celu wyuczenia  kobi et  w 
szyciu i haf towaniu.

R ozm aitości. — O k ro p n e  nieszczęście z a ­
sz ło »e s t a tk iem parowym M o i e l .  25go Kwiet:  
o d p ł y n ą ł  z passażeraini ,  mianowicie  z wychodź­
cami  n i emieck i emi  z Czii icinaft i ,  gdy nagl e  o- 
ba  k o t ł y  parowe p ę k ły  z s t ra s znym ło sko tem,  
podobnym do ude rzen i a  p iorunu .  Prócz osób, 
k tó r e  znajdowa ły  się w kaiucie  damskie j ,  p r a ­
wie wszystkie  inne na s t atku zos t ały  zabi te lub 
ran ione.  Kapi tan s ta tku  na 80 k roków został  
wyrzucony nr  ulicę i s k o na ł  na miejscu.  S t e r ­
n ik  na 100 stóp wysoko zos t a ł  wysadzony w po­
wiet rze ,  pot em s p a d ł  w wodę,  z. k tór e j  więcej 
n ie  wyszed ł .  C h ło pca  znaleziono n ieżywego 
na dachu;  wiciu i nnych  zab i t ych  ieszc/e  nie 
zna lez iono;  na jmn ie j  125 osób pad ło  of i arą  
śmierc i  p rzy  tej s t raszne j  explozj i .  Wi ng  p r zy .  
p isać należy Kapi tanowi ,  k tó ry  żeglui ąc  ok o ło  
miasta,  chcia ł  okazać szybkość  swoiego st atku 
p rzez  dogoni en ie  innego,  k tó ry  p ierwej  od ­
p ł y n ą ł . —  16 z. m.  t ł u  n c i ekawych t ł o c z y ł  
sig w M arsy I ji  dla widzenia  odjeżdżaiącego 
dyl i żansu do P w y z a  n ape łn io  ego saniemi  .4 - 
rabam i, k tó r zy  z sobą miel i  2 kobie ty nadzwy­
czajnej  piękności .  —  2ś g o  z. in. pierwszy raz 
mi a ł  wznieść sig w L ondyn ie  balon na sposób 
Mo nlgn /J tera  z k i l ką  osobami.  Balon ma 130 
stóp wysokośc i ,  50 obwodu i może zawierać 
170 ,000  stop kub icznych rozr zedzonego  pow ie ­
trza;  nie ies t  otoczony s i atką ,  ale 50 wszytych 
powrozów t r zyma  łó d k ę  na haku.  W  ś rodku  
ł ó d k i  znajdni e sig ■ iec, k tó ry  przez  ru r ę  do- 
daie  balonowi c i ep ł a  do rozr ządzenia  powie­
t r z a . — 21 t .  m. skr adziono u londyńsk iego  me-

k i e r a  wexlowego Pana Rogers 480,000  z ł .  w'  
złocie .  — 12 z. m. u m ar ł a  w Ł isreuay  w H r a b ­
stwie L oun t kobieta  w 110 roku  życia .  Pod  
czas ostatniej  c ho ro b y ,  o dz ysk a ł a  s ł u ch ,  k t ó ­
r eg o  od k i l ku  lat  by ł a  po zb aw io n ą .— \V’ gm i ­
nie A o f'neliano  (w prowincj i  medyo l ańsk i e j )  29 
kwietni a  gwał towna w yb uch ł a  burza.  D z i e r ­
żawca z R iv e tly  zna jdui ąc  się w towarzystwie 
2ch wieśniaków na polu,  s ch ro n i ł  s i g w g gs tw i -  
ng lasu pod dąb ga l ęz is t y .  L rd w o  s t an ą ł  na tern 
mi e j s cu ,  gdy nagle  u d e r z y ł  p iorun  w drzewo 
i z ab i ł  nieszczęśl iwego; t enże  p iorun zab i ł  t a k ­
że i ednego  z wołówr będących n ieda leko ,  w ie ­
śniacy uciekl i  ze s t rachem.  — W p rowinc jo-  
nalnein miasteczku wyrobnik  dowiedziawszy się, 
że w biurze pocztowem znajd nic się list  pnd i e ­
go odres sem,  c iekawy b y ł  n i ezmie rn i e  t akowy 
o d eb ra ć ,  lecz do tego b r a kow a ło  mu p i en i ę ­
dzy.  Mimo to poszed ł  do biura .  Urzędn ik  p o ­
cztowy pokazuie  mu l i s i ,  wy robn ik  pyta  się 
i le wynosi  por to i niby r ę k ą  szuka w kieszeni  
pieni ędzy;  p r zy t e m  zaś przedstawia u r zęd n ik o ­
wi iak nul ies t  n i ep r zy jemn ie ,  że  n igdy  się nie 
u c z y ł ,  i z tej  p r z yczyny  p ro s i ł  o pr zeczyt ani e  
listu.  Urzędn ik  chętn i e wy świadcza mu t ę ł a sk ę ,  
o twier a l i st  i cały czyta g łośno.  W y r o b n i k  s ł u ­
cha ł  zna j ź y ws ze m zajęciem,  a gdy l ist  b y ł  ioż. 
pr zeczyt any ,  zawoła ł :  , , Ś l icznie  dzipkui ę,  ieśli 
k i edy  będę  mi a ł  p i en i ą dz e ,  t o ' s o b i e  l i s t  o d ­
biorę ,  tymczasem możesz Ban go schować11; po 
t ych wyrazach r y c h ł o  u c i e k ł . —  S tary kopista 
t ak dalece  p r zyzwycza i ł  się do swoiej c zynno ,  
ści, że ią machina lni e  wykonywał .  Jego Pan,  
żartaw-niś,  podał  mu raz do 3 k ro tnego  przepis  
sania p a p i e r u ,  ska su i ącego  na Śmierć kopist.wp 
z wyrażeni em iego imienia i nazwiska.  Zesla-  
r ż a ły  Gr yz i p i ó rk o  skończywszy 3cią kopję ,  oz i ę­
ble c zyn i ł  uwag? „  ze podobno idzie o czyjąś  g ł o ­
w ę . " — W D reźnie  podpi s a ł  się raz lokaj  d worski  
leczony w szpitalu:  „ N a d w o r n y  pacjent .  “  Z l e j  
okoliczności  pisze gazeta n i - n r i e c k a :  ,,TV»k więc 
chęć t y tu łowania  się i s tnieie  i fszćze u nas iak 
p r zed  100 laty,  ale toż, nie dziw, ,  zważając tył*



—  7 0 2  —

ko  i!c zwyczajny obywate l  może mieć t y tu łów .  
i ]  Adwokat a nazywa się Klientem,  lub  P rze c i ­
w n ik i e m , wsadach  O ska rżo n ym  lub S k a r ż ą c y m ,  
w b iu r ze  s t a ty stycznym D u szą ,  w wojsku K o ­
le g ą ,  P o d w ł a d n y m ,  u Kupca Gościem ,  p rzy  
cle K o n su m en tem ,  u S ta ty s tyka  P ro d u c en te m ,  
n B cd ak lo r a  iaki ego Pisma C z y te ln ik ie m  lub 
P r e n u m e r a t o r e m ,  u właściciela domu L o k a to ­
rem ,  u Kapi ta l is ty  D łu ż n i k i e m ,  u D ł u ż n i k a  
W ie r z y c i e le m ,  »  .Teatrze P u b l ic zn o śc ią ,  W i ­
d z e m ,"  S łuch aczem - ,  zgoła  wszędzie co . innego,  
ale w ka ż dy m  .czasie t y t u ł  kosztuiący pienją*

 P rzed  s ą d e m  w No n na n d j i  s t awi ł  się
i ako świadek w pewnej  spr awie, ^człowiek,  k tó ­
r eg o  czerwony  ko lo r  nosa oznaczał ,  źe pi i ał  
co mocni e j szego  od iab ł eczn iku .  Świadectwo 
i r go  n i e  podoba ło  się ob rońcy  s t rony p r ze c i ­
wnej ,  i z tejże p r / y  czy ny^aw o ł a ł  t enże :  „ C z ł o ­
wieku  /m i e d z i a n y m  nosem,  ile ci dadzą  za to, 
,co tu wyrzek ł e ś : ?11 „ N i e  tyle  co tobi e za n i e ­
s ł u szny  proces,  mój panie,  o d r z e k ł  . .świadek, 
lecz, mimo różni cy  ' honorar j um mi lszy mi iest 
.jnój nos mjedziany nad twoie ,miedzi ane  czoło."''
  W P e r p i n j a n  . skazano l i c h w ia r z a  na 27 ,850
fr , kary  p i en iężnej ,  .na 3 l e t n i e  więzienie ,  i 
na’ 5ciolr. tnie zostawanie pod dozo rem po l i cy j ­
n y m .   I  najświat le jszy uczony czasem może
nabyć  wiadomości  od wieśniaka;  dowodem t e ­
go nas t ępująca  anegdota  z życ i a  N e w to n a .  -Wie l ­
ki t en  Astronom przechadza i ąc  się raz  na polu,  
u s ł y sza ł  g łos  pas t e r za :  „Pospi esz  pan do na j ­
bliższą] wioski ,  ieśli nie ąhcesz p r z e m o k ły  w ró ­
cić ilo dom u . 11 Ale n iebo by ło  zupe łn i e  p o ­
godne,  ani ieden ob łoczek  go n ie  .zasępiał .  
N e w t o n  p rze to  . spokojnie  s z r d ł  swoią d ro gą ;  
ledwo uszedł  pó ł  godziny,  gdy  nies tety widzia ł  
ziszczoną przepowiedni ę .  „R z cc a  szczególna,  
a a w o ł . ł ,  że tak pros ty wieśniak tak doskona ­
ł y m  iest  p ro r ok i em pegód .11 Zdawa ło  mu się 
to godn em bl iższego p rzekonan i a  się,  iakoż, 
'choć p r z e m o k ły  powróc i ł ,  a s tanąwszy w cha t ­
ce pasterza,  r z e k ł  do n i eg o :  „ O t o  masz d u ­
ka t , p ow ied z  .mi gdzie  się uczy łoś  tak  d o k ł a ­

dnie  przepowiadać,  zmiany  pogód.*1 Bardzo 
chętni e,  mój Panie ,  odpowiada Poster*,  wid/.isz 
t am  moiego cza rnego k o z ł a ?  „Tak.44 Olo^ 
k i e dy  swój g rzb i e t  obróci  przeciw wiat rowi  , 
można  za łożyć  się .o życie , /źe najdalej  w pó ł  go ­
dziny  deszcz spadni e iak z cebra ,  Go! z awo ła ł  
/F i lozo f , ,aby tego dowiedzieć się, zawsze mam o- 
puszczać ob.serv* alor jutn i og lądać twoiego koz ł a?  
Id ź  do l icha!44 da ł  duka t a  i spiesznie  się o d ­
d a l i ł . —  Dama  a n g i e l s k a  w S. Orncr we F r a n ­
cji zachorowała,  w s k u t km t r z ym an i a  mocno wo- 
oieiąeycl i  kwiatów w swoiej syp ia lni .

P R Z Y 1E C B ALI do W A R S Z A W Y .
P o t o c k a  Delfi: H r a b i n i  z Pe t e r sb u rg a ;  Puchała 

Knl ix t  Dzie:  z K u s s ó w ;  B r od z k i  Lud:  Dzie:  z  Mało* 
lewic;  Y\ a s i u t yń s k i  J a n  Dzie:  z Mi łoczewn;  Cebul -  
$ju F i l i p  b z i f  z G ł o w c z y n a ,  S t an i s z e ws k i  J a u  Dzie 
z Suchoc i ua ;  M o r s k i  Lud:  -JDzie: z Z a b l o c i c .

D O N I E S I E N I A .
W  d o m u  Nro -87, p r z y  Br ami e  Z a m k o w e j ,  uTiey 

Kn n o nj a ,  są o d  I g o  Lipca  r. b* r ó ż n e  L O K A L E  do 
w y n a i ę c i a ,  ó k t ó r y  eh cenie  od J  X. V\ i t t ma n a  Podku* 
s t o s ze g o  K o ś c i o ł a  iMetropol ;  S g o  Jau(a, dowi edz i eć  
si ą można .

W  dn iu  2fl Maia r. b. idąc  z P o cz t y  p r ze z  >ulie* 
Koz i ą ,  M o s t o wą ,  O g r ó d  Kr a s i ń s k i c h ,  do p a ł acu  d a ­
wnie j  Mos t o wsk ic h ,  z g u b i o n e  zo s t a ł y  2 P I E C Z Ą T K I  
w z ł o t o  o p r a w n e ,  i edoa  h e r bo w a n a ,  a d r ug a  z cyfruj 
S.  L.; k t o b y  ie zna l az ł ,  r aczy  oddać  p o d  Nr  1863 
p r zy  u l i cy Z a k r o c z y m s k i e j ,  na  I sze  p i ą t r o ,  a na­
gr od ę  o db i e r ze .

P r a w n i e  zaięte r uc h o mo ś c i  i ako  to:  K o m o dy ,  K a ­
n a p y ,  K r ze s ł a ,  Ln - t r a ,  w W a r sz a wi e  p r z y  u l i cy  N a ­
l e w k i  p o d  Nr  2212,  w dn iu  24  M a i ł / 5  Cz e rwc a  r .  
b-  o g o d z i n i e  I I  z r ana ;  n a s t ępn i e  w dn i u  25/*6 U 
m i r .  o g o dz i n i e  3 z p o ł u dn i a  w W a r s z a w i e  p r zy  w- 
l icy N o w o l i p k i  pod  Nr  2391,  K o mo d a ,  Szafy,  S t o ­
ł y ,  ęfcóżka, Z e ga r ,  W ó z  i t .  p . ,  p r z e z  p u b l i c z n ą  l i ­
c y t ac j i  s p r ze d a n e  będą.  Grzegorz Z a w a d z k i  K.

W  Ma i u  r.  b.  z g u b i o n o  m a ł y  Pul  jares  b ia ł y ,  w 
k t o r v m  z n a j d o w a ł  się Los  do 5 Ulassy p o d  Nr em 
64,67.1 1 /10  c z ę ś ć ,  l ecz  gdy  go S za n o w n y  A n o n i m 
u p r ze d z ą i ą c  p r a w e g o  właśc ic ie la  w y k u p i ł ;  u p r a sz a m  
g o  więc o z wr o t  do wł aś c i we g o  K a n t o r u ,  gdz i e  s w o ­
ią nn l eźy toś e  o d b i e r z e ,  g dy ż  iuz k r o k i  z as t rze żen i a  
z r o b i o n o .

P o d p i s a n y  za wi ada mi a  Sz:  Publ :  iż p o wi ę k s z y  wszy 
H A N D E L  swój  G A L A N T E ł t Y J N Y  p r z y  ul i cy Kr ak :
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t r V i b r o c z Y t i n o s c i ,  z n a c z n ą  P nr^]‘l
P r z e d n i :  na- p r z e ^  ^ y i U ) B ;x Ó W  Ż e l a z a  l a n e g o
pr zy i ę t yc  1 W  . ■ Drews  p o c h o d z ą c yc h ,

A L T w CS k * e p U  o b o k  P o c z t y  p o d  N r  4 2 0  z n a , d u -  
h l i ó  t a k o w e  w r a z  z i n n e . n i  a r t , k u f c , m i  p o  ce -

z  ż e l a z a  l a n e g o ,  a t o  z a  w s r o 1 J ’̂ .r

»i ę  z  t a b r y K ą .  . > S z c z e ś n i a k o w a , z a -

. ^ r r r  o - *

s f f i  *  ;n s h c  ; : r t
' £ »  \ i i k o ł a i a  i  A n

f  - V- w z y w a  g o  :>b ? w i a k  n a j k r ó t s z y m  c z a s i e  d a ł  
i e f  o  s ó b i a  w i a d f m o ś ^  i n a c z e j  m a i ą c  g o  z a  z m a r ł e g o ,

•7 winze U m a ł ż e ń s k i  wejdzie .
" S g P  w  L n  S n kc e s s o r d w  s a r n i a  » . i , popa  p r z y  

„ p ^ f c i e l a ń s k i e j  p o d  iSr 6 0 0  Ł " -  £  ^ " a ,ni> K u .

B J S E & f  w i a J o m o “

«  K v i i c y  d ° n “ ;n J 0 z a m i e s z k a n i a  w y g o d n y  z w s z e l -  
k i e i n i  Z a b u d o w a n i a m i  g o s p o d a , s k i e m i ,  
r o z l e g ł y m  O g r o d e m  f r u k t o w y . n  i w a r z y ­
w n y m ,  o r a z  g r u n t a m i  o r n e , n i ,  u s t  d o  

„ „ u  z  w o l n e j  r e k i  p o d  b a r d z o  k o r z y s t n e . . . .  w a -  
; f i w V  G r ó j c u  o 5  m i i  oM W ar s z a w y ^  o d l e -

p o w z i ą ć  m o ż n a  w  A p t e c e

P 0 ^ ' 0^ l > o w o d . ^ ^ ' ,i; Óo i ó i B u"Óę z r a ó d V v 7 o etU n -1
p o m i ę d z y  m n ą  -  ^  s t 05u l l Uóv v  m a i ą t k o w y c h  o r a z
p , e r g o w ą ,  tal e  £ g , o W e g o  r o z ł ą c z e n i a  M a ł z o n :
d a l s z y c h ,  a ż  d o  n P u b l i c z n o ś ć ,  i z b y  n i k t  z
z a w i a d a m . a m  o b c e  . „ j y e  M a ł ż o n k i
d ł u ż n i k ó w  d o  I m . "  _ V  £ ^ k { e < l p n  „ „  k o n t o  m o i .  
r u o i e j  u i e  P'k, c  » ’ h v ł n  i n i e  i e s t  d o  l e -
i ej n i e  u d z i e l a ł ,  g d y *  n . g c  . <  ,  i i io „ c h o -

u  *
S  J e j  w e dw a t;  g o d n ie  p r z e d  S o d p e m  ro z  ą c z e -
„ i e . n  i  u d o w o d n i ć  s we  p r e t e n c e .  B .  S o t t u , b e ,

W e  w s i  I . i s o w i e  w  O b w o d z i e  h a d o . n s k i m  G u b .  
c  t Ś m i - r s k i - j ,  b l i s k o  M i  a U  J e d l i c k a ,  s p r z e d a n e  
S a n d o m i e r z  1. w  d.  G C z e r w :  r.  b . ,  U b a r e ,  w  
b ę d ą  p r z e z  l u j  K n c z o b r y k ,  D o r o ż k a  I ł u s k n ,
d o b r y m  r j u s z a ,  z ó a l e ż ą c e i n i  d o  t e g o ż

t udz i ez  C h m i e l u  k a m i e n i  l u l k a , , . , s u « .

W  n o w o  o t w o r z o n y m  S k l e p i e  p o d  Nr 599 p r zy  
r o g u  u l i cy  Bie l ański e j  i T ł o m a c k i e g o ,  mo ż n a  
b y ć  SOK.U Ma l in o we g o  i O C l U  E s t r a g o n o w e g  
f l a sz k ac h  i f t aszeczkach,  a to i a k  za  n a j po m. e r n . e , -

“ d Ó T e U Ż K A  o r ze c h o w e ,  w d o b r ym  s tanie ,  tuj do 
sp r ze d a n ia  p r z y  ul icy L e s z n o  p o d  N r  Go9,

“ w  D o m u V z q d o w y m  Nr  1 31 9 /2 0  i 21,  na r o g u  u 
l i cy Nowy Świat ,  zna jduie  s . ? do «y , . » .«e . a  L O  Ą 
na  2ein p i ą t rze ,  sk ł ada , ący  s,ę z 12 P o k o i ,  <Ku .} . ,
Ti- ; n u ,wńrki  Stal.i11 i W o z o w n i ,  w ca ioscPluD 
p ó T o ł Ó w i e  od Sgo  M i c h a ł a  r . b .  W i a d o m o ś ć  o tern- 
 ̂ . <A ii M u r g r a b i e g o  D o mu  t ego.

S.  m o ż n a  p a r o k o n n a ,  c a ł k i em
s k ó r ą  wybi ta ,  w k t ó r e ,  .noże g osob w y ­
g o d n i e  siedzieć,  s i edzen ia  zas  są ws zy -

. s i r r .  T e s o ^ h  i - r w  r r ” ó ;

Vo™ J ^ f f ^ k t o r Ó l n e j -  Dowiedz i eć  si? m o ż n a  
tait ,ż e w p o d wó r zu  p o  lewej  s t r o m e  w of f i cyn. e

W O D A  013E P.SALCBl>UN w d uż yc h  , ma ych b  , 
t e lkacl i  dzi ś  na d es z ł a ;  w t y m  zas  r o k u  

będz i e  czeste ^ „ e y a l n y c h  Na-

i r ó l ^ b Z a g r a n i c z n y c h  w Uahd l u  K o r z e n n y m  . « » »

^ L O K A L  p i e r ws z e go  p i ą t r a  pr zy  u l i cy Nowy

s S T . t r W S ,  o b o k

G . E M ,  do  M - r z e - lm i -  ^  ^  ęV li;cP ll lfgo
W o j d y ł y  n a  M u r a n o w i e , są K o n i e  w i e ^
chowe  i O g i e r y  dobre, r assy ,  do sprze  

K O M E M u ł o d e  r n s k i .  - ł e ,  

z a p r z ę g ó w e .  Życzący  k u p . c
c i e l ą  p r z y  u l i c y  C h m . e  n ej  b n d o n i s k i m  n i e -

W  Gu b e r n j i  S an do jn . e r sk . e  Obw.  ^
d a l e k o  P r z y t y k a ,  s ą  d o  e „ . p o l n i e  p r z e s z ł o ^
t n i ą  d z i e r ż a w ę  2  \  , ’n .  w i a d o m o ś ć  p o w z i ą ś ć
1 8 0  U o r c y  W y s i e w u ; 1 3 4 7  p r t y  u l i cy  Ma z owi e-  
m o i n a  w do iuu p ' ł< , . f ro o I n .

k iej_ p r o s t o  w br .  i»r„ d m i e ś c i . i ,  są 4 K O -

^ u t m  * dobrem".  K o ń m i  i ‘ k u m n e i n
c z h  <t o  „ y n a i e e i a ,  n a  1 s t .  i  2 g i e  Ś w i ę t o  ó , e -
^ y ó h  Swi ąt ek  na B, e l a n y ;  o r a * 3  O m n i b u s y .  SejdU r-  

W  D o b r a c h  O t w o c k i c h  o m i l  4  o d  Wa r s z - a -  
„ y  p r z y  p r a w y m  b r z e g u  W i s ł y  p o ł o ż o n y c h ,  rest  dd
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wydz i e r ża wi en i a  P R O P I N A C J A  na r o k  i eden  , za-
czyuniąc  od dnia  21  Cz erwc a  r. b. ;  i i i  P ro p i n a c j a  
sk łada się z Miasta d z i edz i czne go  f t u rcze wi a ,  5 F o l ­
w a r k ó w  i ‘J  Ws i  zaróbnycl i ;  r ó w n i e ż  w tychże  d ob ra c h  
z p r z y c z y n y  zmiany g os po d a r s t wa ,  i es t  d o - s p r z e d a -  
nia 2 , OHO s z t uk  O W I E C  r ó ż n eg o  wi ek u  i g a t u n k u  
we ł ny  wiele p o p r a w n e g o .  Chcący  z a s i ąg ną ć b l i żs ze j  
v\ i a d  ' i n o s c i ,  Ł e c h c e  udać  się do R z ąd zc y  w t ychże  do* 
b r ach  we wsi  O t w o c k u  z a m ie s z k a ł e g o .

O d eb ra w s zy  z n acz ny  t r a n s p o r t  L A S E R  Z A G R A ­
N I C Z N Y C H  z-wanych C ygenha im er , w różne j  o p r a ­
wie i bsz ;  po l ecam się Szan:  Publ i : ,  Je t a k o w e  t ak  
p o i e d y ńc z o ,  i ako  t ez  i t u z i na mi ,  za u m i a r k o w a n ą  
eene  s p r z e d i i ę ,  a to w dwóch  mi e j sc a ch :  p r z y  r o gu  
ul icy Dł ug i e j  i F r e t a  o b o k  Ko ś c i o ł a  po X X .  P a u l i ­
nach  w h an d l u  w y r o bó w  T o k a r s k i c h  i p r zy  r o gu  u- 
l icy Be dn a r sk i e j  i Krak :  Przed:  Nr  37o,  gdz i e  T r a -  
k t / e r n i a  pod  s i wym k o n i e m  w p o d w ó r z u  w hand l u 
w y r o b ó w  T o k a r s k i c h .  T a i n J e  w p o d w ó r z u  stoi  K O C Z  
z torcie kh*m do s p r z e d a n i a ;  p r awd a  nie m o d n y ,  
lecz w d o b r y m  s t anie  będący,  l e k k i ,  p a k o w n y  i do 
p o d r ó ż y  nade r  w y g o d n y .  R a f a ł  C ybulski.

Na na(1 h od z a c y  J a r m a r k  w e ł n i a ny ,  
p r z y bę d z i e  do W a r s z a w y  z nacz na  par -  

Z-%- ł i3 T r y k ó w  Mery n u t ó w  z Ow c z a r n i  Wo -
!".j .oU- i  ]i Pęko3Zewskic j ,  dawnie j  ś. p.  . J e ne ­

r a ł a  G ó r s k i e g o ,  k t ó r e  s tać będą w g ma c h u  s t a r eg o  
t ea t ru ;  ozna jmia  się za r azem,  iz owc z a rn i a  ta i es t  do 
s pr zeda n ia ;  o s o b y  za t em będące  w ełięci nabyc i a  iej 
częśc iowo lub  o g ó l n i e ,  zechcą p r z y b y ć  na miej sce 
dla obe j rzen i a  g r o ma d y ,  gdzie  o cenie  i w a r u nk a c h  
k u p n a  powz i ąśe  będą m o g ł y  wiadomoś ć .

W  dniu  24  Maiay*5 Czerw' :  r  b. w W a r s z a w i e  w d o ­
mu  Nr 2182 p rz y  ul i cy K o n w i k t o r s k i e j  o godz i :  3 
po  p o ł u d n i u ,  Szafa,  K a n a p a ,  Kr ze s ł a ,  F o t e l e ,  S t o ­
ł y ,  B i u r ko ,  Zega r ,  Lus t r a ,  *Lóźka; i ak r ó w n i e  w d. 
25 Maia/*6 Cz e rw:  r.  b.  o godz:  10 z r ana  p r z y  ul i cy 
Niecałe j  p o d  Nr  614 Lit :  J . ,  E l a w i k o r t y ,  Szafa  m a ­
h o n i o w a ,  łfcófcko t a k i e j ,  Kr ze s ł a ,  Ko p e r . s z t yc h ; i ak  
n i emni e j  w d.  5 6  M a i ( \fj  Cz e rw:  r. b. o godz :  10 z 
r a na  p r zy  ul icy Nowy świa t  pod  Nr 1315, K a n t o r ek ,  
S to l i k ,  Szafki ,  K - n a p y ,  K r z e s e ł k a ,  L us t r a ,  Ko p e r -  
s z t y c h y ,  <Rózko,  Gi t a r a ,  O b r a z ,  K o m o d y ,  K o c i o ł ,  
Mi edź ,  P or ce l ana ,  Zega r  i t. p.  p r a w n i e  zaięte R u ­
chomośc i ,  p r z e z  p u b l i cz n ą  l icytacją  sp r ze d a ne  b u l ą .

A d a m  ‘Ł u ka szew ic z  K.  T .  C. G. M. ‘ 
Po.trze.bii)0 iest  U C Z E Ń  do hat idtn W i n ,  uinieią-  

cy i ęzyk  n i emi eck i ,  i od  l a t  14 do 17 inaiący;  w i a ­
d omość  p r z y  u l i cy  S a n a t o r s k i e j  p o d  Nr  460.

Na bywc a  b y ł e g o  S k ł a d u  W ó d e k  G d a ń s k i ch  i Li- 
k w o r o w  z f a b r y k i  K r ó l i k a r n i  p o d  f i rmą  J .  S z y m a ń ­
sk i ego  p r z y  u l i cy Koz ie j  Nr 624,  W chęci  w k r ó t k i m

czasie w y p r ze d a n i a  się,  zawiadamia  S z a n o w n ą  P u ­
b l i cz n o ść  mai ących  chęć na b yc i a ,  czy to w p a r t j a i h  
czy  tez p o j e d y n c z o ,  że t a k o w e  p o  cenach z n i ż o n y ch  
s p r z e d a w a ć  będzie .  ęy p

W  Domach  > r  28SS p r z y  nl icy Szczyglej , ” w każ-  
de) p o r ze  r o k u  czys to  i s po k o j n i e  u t r z y m y wa n y c h ,  
mi ędzy  O g r o da m i  toż p r zy  F u x a l u ,  iuz p r zez  k i l ku  
Jo ka t o ro w z a m i e s z ka ł y c h ,  leszcze  i es t  k i lka  P O K O I ­
K U  W r az e m lub częściowo od S go  J a n a  C h r zc i c i e-  
la r .  b . ,  a l bo  i w k a ż d y m  m o me n c i e  w o ln y ch ,  czy to 
z  s t o ł e m  i i nn e mi  p o t r z e b a m i ,  l ub  na samo mi esz ka -  
nie  do najęcia;  da l sze  o b j a ś n i en i e  t a m i e  u Dz i er żawcy .

W c z o r a j  w yc i ąg n i ę t e  Nra  37 . — 90.-— 60.—  S8 69.
Dziś  r ano  c i ep ł a  S topni  8. W'czuraj  w p o łu dn i e  15
T E  ATU W I E L K I .  J u l r o  24  raz  R obert d ia b e ł .
1 E \  1 B R OZ .H AIT.ONCI.  J u t r o  G arbusek. K ła m ­

ca  p ra w d ę  m ów iący. 3 r az  S y n  za  ojca.
O R K I E S T R A  H E R M A N A  iu t ro  w O gr odz i e  Oh ma .  

P o i u t r z e  na F oxa l u .
Dzis w Sali  Mil iardowej  n ow o  u r z ą dz o n e g o  l oka l u  

p r z y  ul icy Dług ie j  Nr  543,  w do mu  W .  O s t r o w s k i e ­
go  z w a n y m  Ele r t a ,  g r ać  i ś p i ewać  będą od godz i ;  
6 do  10 w wieczór ,  P a n n y  H a n n ; gdzie dos t ać  m o ­
ż n a  r ó ż n y c h  nap o ió w p r z y  r y ch ł e j  u s ł u d z e .  W c h ó d  
p r ze z  ohie  b r a my  w dz i edz ińcu .

Zaw ad imiain S z a n o w n ą  P ub l icznoś ć ,  iż O G R Ó D  
C Z A R NY  o t w a r t y m  z o s t a ł  w tych dn iach ,  w k t ó r y m  
J u t r o  p ie r ws z y  raz  na Śn ia d an ie  będą F l ak i  d u sz o ­
ne,  Kur czę t a  po  wiedeński ! ,  Po l ędwica  z po d l ewa ,  
Ko t le t y  z g a r n i t u r e m ,  Ra k i  i S zpa r ag i ;  p r z y  r yc h ł e j  
u s ł u d z e  i mierne j  cenie,  t a k ż e  i t r u n k ó w  r oz ma i -  
t ych  dos t ać  inoJua .

Z K ró lika rn i.  Je że l i  p o g o da  p o s ł u ż y ,  J u t r a  p r z y  
r oz w i n i ę t yc h  bzach,  k t ó r e  t a k  ciągle  odznacz a i ące  
o k r y ł y  ws zy s t k i e  k luby ,  t a r a sy  i d rog i  o z d o b i ł y ,  
z t y m  r ó ż n o f a r b n y m  k o l o r e m ,  da się s ł ys ze ć  W i e l ­
ka k o m p l e t n a  M u z y k a  z 50 Ar t ys t ów  sk ł ada j ąca  sie 
k t ó r z y  grać  będą  w s zy s t k i e  s z t uk i  na jnowsze ,  p od  
W i e l k ą  A r ka dą  P a ł a c u  w p r o s t  wody .  Za c z n ie  się 
o g od z i n i e  4 z p o ł u d : ,  a s k o ń c zy  sie o 8 w wi ec z ó r  
za d o w o l n e  An t r e .  O M N I B U S Y  od r ana  do n oc y  
k u r s o w a ć  będą.
c - W  08Jjski('.go p rzy  u lic y  Długie.] N r 550.
Ś N I AD A N I E :  Gęs m ło d a  z r oJ : ,  Kur czę t a  z r o i : ,  P o ­
lędwica z se rJ r j  Ka la f jo ry ,  F l a k i  z pieca  i zwycz : ,  K o ­
t l e t  wo ł o: ,  Zupa  r ak o :  i R o s ó ł .  K O L A C J A :  Ra k i  d u ­
sz one  w maś le ,  S z p a r a g i  z mas: ,  P o t r a w a  z p u l a i d  I 
i nne  p o t r a wy .

Dzi s  do ł ą c z a  się sp r aw o z d a n i e  Wa r s* :  To wa :  D o ­
b r oc z y n n o ś c i  K o m i t e t u  ws p ie r a j ąc ego  Nadwiśiańcówo


